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G A Z E T A  P O L I C Y J N A .
W- rtiodzi cod z ien n ie ,  nie  w y łą c z a ją c  ś w ią t  u ro c z y s ty c h  i n iedz ie l .  — . P r e n u m e r a t a  i t c z r a ,  itibli sr.  S kop ie jek  tO  (zip. 24),  
k w a r t a ,n *  kop ie jek  sr.  90  (zip. fi) a m ie s i ę c z n e  kop." sr.  80  (z ip. 2). Ż yczący  m ie ć  o d n o s z o n ą  do  d o m u  d o p ła c a  m ie s ięc z n ie  

k o p .  s r .  5 (ftr. 10). E g z e m p la r z  p o jedync zy  kosz tu je  k o p .  s r .  2 i / »  (gr .f i. )

Część Urzędowa.
Rozkazem Najwyższym w  dniu 6 sierpnia r. b. w y­

danym, posunięci zostali na wyższe stopnie między in­
nymi: z konno-artyleryjskiej, lekkiój baterji nr. 8 z pod­
porucznika na porucznika Zapolski;  z polowój nr. I z 
podporucznika na porucznika T ize n l ia u ze n ; z polowój 
nr. 4 z praporszc/.yta na podporucznika W asilkowski;  
z polowój nr. 5 z podporucznika na porucznika hr. T y s z ­
kiewicz;  z praporszczyków na podporuczników: Ko-  
n iuszew sk i  i M alewski;  z polowój nr. 7 z podporucz­
nika na porucznika baron M eller -Z akom elsk i; z polo­
wój nr. 8 z podporucznika na porucznika D ie k a ń s k i ; 
z praporszczyka na podporucznika Szałacki;  z polowój 
nr. 9 z praporszczyków na podporuczników: Siedleslii,  
K ru szew sk i  i K o z ło w s k i ; z polowój nr. 14 z podpo­
rucznika na porucznika K a m ie ń sk i ; z polowój nr. 15 
z podporucznika na porucznika adjutant bry.ady lJo- 
łubiński,  z pozostawieniem przy dotychczasowych obo­
wiązkach; z praporszczyka na podporucznika F ija łko w ­
ski  2-gi; z polowój nr. 16 z praporszczyków na podpo­
ruczników książę Oboleński  i M eszczerski;  z polowój 
nr. 21 z praporszczyka na podporucznika Węgłowski.

Rada administracyjna na posiedzeniu swojśm d. 15 
(27) sierpnia r. b., potwierdziła mianowanego przez 
kom. rząd. spraw  wew. i duch., regestratora kolegjal- 
nego Zenona Biernackiego,  dziennikarza w  rządzie gu- 
bernjalnym Lubelskim, p. o. adjunkta 2-go w  wydziale 
policyjnym tegoż rządu gubernjalnego.

Na temże-saiuśm posiedzeniu, rada administracyjna 
udzieliła Józefowi B u dyn ow iczow i, fabrykantowi for­
tepianów, pięcioletni list przyznania wynalazku, na u ­

lepszenie w  budowie fortepianów, przez zastosowanie 
 ̂w nętrz  z żelaza lanego lub kutego.

JO . Książę Namiestnik król., postanowieniem z dnia 
15 (27) sierpnia r. b. mianował: djetarjusza w  zarzą­
dzie 13-go okręgu komunikacji Konstantego Gerreta, 
na posadę klasy 14-ój, p. o. urzędnika do pisania klasy 
2-śj, i aplikanta w  zarządzie 13 go okręgu komunikacji, 
Józefa Brzesciańskiego,  na posadę klasy 14-ój, p, o. 
urzędnika do pisania klasy 3-ćj w  tymże zarządzie.

Dyrektor eksploatacji drogi żelaznój W arszawsko- 
Wiedeńskićj zawiadamia: że w następującą niedzielę, 
to jes t dnia 24  sierpnia (5 września) r. b. prócz zw y­
czajnych pociągów, wyprawiony będzie o godzinie I2ój 
w  południe pociąg spacerowy z W arszawy do Skier­
niewic i pośrednich stacij, wracający do W arszawy o 
godzinie 8 ' / a wieczór. P ow ró t  za okazaniem biletu na 
pociąg spacerowy zakupionego, bezpłatny.

Wiadomości miejscowe.
W  dniu wczorajszym przybyło do W arszawy koleją 

żelazną osób 356, wyjechało 398.
Ignacy G rzybow sk i,  naczelnik sekcji w  dyrekcji głó­

wnej towarzystwa kredyt, ziem., w  dniu 1-ym w rze­
śnia r. b., w  36-tym roku życia zszedł z tego świata. 
Pogrążona w  smutku familja i koledzy, zapraszają przy­
jaciół i znajomych na eksportację zwłok jego z kościoła 
KK. Bernardynów dziś o godz. 5-ćj po południu, na cmen­
tarz Powązkowski odbyć się mającą.

Wiadomość o osobach zaślubionych w  upłynionym 
mcu sierpniu te para f j i  sw, Andrzeja.  Wolski Stefan 
urzęd., z Adelą T itto t przy fam.; Płoński Apolinary



urzęd., z Zolją Józefy Głowacką przy fam.; U row skiJan 
Nepom ucen urzęd., z M arjanną Swiętlicką przy rodz.; 
G erschow  Adolf inżónier, z Letycją K otow ską obyw.; 
W odczyński P aw eł majster stolarski, z M arjanną Po- 
gor*elską przy fam.; Latoszyński Józef Grzegorz lakier­
nik, z Etnilją Sonew ent przy rodz.; Lipcźyński Jan  w o­
źny senatu, z K atarzyną W ieczorkowską służ.; Lange 
Aleks. czel. rzeźniczy, z M arjanną Jaskulską służ.; Graj- 
per Józef czel. kowalski, z M arjanną S to łow ską służ.; 
Gutkowski Roch Ludw ik subjekt felczerski, z E w ą 
Elżbietą W olską służ.; Zajkowski Tomasz czel. p iekar­
ski, z Franciszką G ozdziejew ską służ.; Ma z uch K az i­
mierz służ., z Józefą A nastazją K arpińską służ.; B ier­
nacki Mikołaj stróż, z Rozalją O strogów ną służ.; Matia 
Józef służ., z Anielą D rągow ską służ.; Zgutha Jakób 
służ., z M arjanną Budziszewską służ.; Cętkowski Józef 
w yrób., z Józefą K raw czyńską wyrobnicą.

W czoraj w  Teatrze Wielkim po D on Ju a n ie  przy­
w ołana JPani Rywacka 2-kroć, JP anna Rivoli, raz JP P . 
Troszel, Kle.czyński i Stolpe po 2-kroć.

PRZYJECHALI DO W A RSZA W Y
Besgin Grzeg. ob. z Petersburga nr. 267-3, D ębow - 

ski Stan. ob. z Rudy nr. 1245, De Y ergny Aleks. ob. 
z K orabiewic nr. 1574, Dzwonkowski A nt. ob. z Szy­
d łow a nr. 476 , Gostkowski Tom. ob. z Naborowic nr. 
2 6 7 5 , Godlewski R obert ob. z Krasocina nr. 625 , Ja- 
szewski Józef ob. z Lichowskićj Woli nr. 1343, K oby­
lański Aleksy urzęd. z Płocka nr. 500 , Krasiński Adam 
hr. z Radziejowic nr. 513 , Lew iński Jakób ob. z Minji 
n r. 471, Lasocki Lud. ob. z Sielunia nr. 673, M orsztyn 
W ład. hr. z K rakow a nr. 6 1 3 , O strow ski W ład. hr. z 
K rakow a nr. 613 , Paprocki Teodor rzecz. radz. st.z  Giżyc 
nr. 451, Suski Ign. ob. z Lipia nr. 5 0 0 , Skorzewski 
K onst. ob. z Siennicy nr. 500 , Szczepanowski Stan. 
ob. z P ierzcbni nr. 625, Szlaski Ant. ob. z Kraszew d 
n r. 625 , ks.. Tomaszewski W alenty biskup z Chełm na 
nr. 407, Toczyski Jan  ob. z Jagodnego nr. 2673 , .W o­
łow ski Feliks ob. z O suchow a nr. 613 , Zieliński K a­
zimierz ob. z P io trkow a nr. 476, Żymirski Józef ob. 
z Jasienicy nr. 625.

W Y JEC H A LI z  w a r s z a w y .
Bagiński Stan. ob. z n ru  1254 do Mnichowa-, Bier­

na wski A ntoni ob. z n ru  1574 do Gościnny, Boniecki 
Lud. ob. z n ru  6 2 5  do Zaliwia, Czapliński Romuald 
urzęd. z nru 634  do Brześcia Lit., Czarnowski Józef 
oh. z n ru  656  do Kroczewia, Dzierzbicki Edw . ob. z nru  
1574 do Piotrow ic, K owalski Stefan ob. z nru  1348 
do Lelewa, K iełczew ski Teofil ob. z n ru  2 6 6 8  do Ma­

ciejowic, Korsak W iktor ob. z n ru  2673  w gub. Miń­
ską, M ittelszted Karol ob. z n ru  1574 do P iotrkow a, 
Neufeld Salomon kup. z n ru  1574doB erlina. Ogrodziń- 
ski Juljan ob. z nru 6-34 do Torunia, Prędowski Józef 
ob. z n ru  4 1 4  do Radomia, Szamowski Kaź. ob. z n ru  
1574 do Sierzni, Schw artz Robert kup. z nru 378  do 
Radomia, Tąkiel Michał ob. z n ru  500  do Siele, Tarczyń­
ski A rtu r ob. z n ru  2673  w  gub. Mińską, Żarski Kaź. 
i Zdanski Tran. praw nicy z n ru  414  do Lwowa.

lln żn iejM K e /.iliu  / .c n la  *:««*!«- 
w  M r ó i e s t i t i e .

W  dniu 5 z. m. w e w si Jeziorko, p0w. Gostyńskim, 
Ludw ik A ssenheim er w yrobnik lat 35 mający, odebrał 
sobie życie przez poderżnięcie gardła sierpem.

W  dniu 17 z. m. Jan Płachetka czeladnik stolarski 
w  mieście Częstochowie zamięszkały, kąpiąc się w  rze­
ce W arcie u tonął; a lubo wkrótkim czasie z wody w y­
dobyty został, do życia przywróconym  być nie mógł.

W  dniu 18 z. m. w  gminie Łomna, pow. W arszaw ­
skim, dwoje dzieci włościańskich, Jan Mamaj i E w a 
Fijałów na bawiąc się nad brzegiem jeziora Cząstkow- 
skiem zwanego, w siadły w  czółno tamże znajdujące się. 
Czółno to  niebędąc przymocowane za lekkiern porusze­
niem odpłynęło na wodę; dzieci zaś po obu jego koń­
cach siedzące w jezioro  powpadały. Z tych dziewczynka 
uratow aną została, chłopiec zaś u tonął.

W  dniu 2Q z. m._ na polu w e wsi S taw , pow. G o­
styńskim, śród ulewnego deszczu uderzyły dw a p ioru­
ny, od których A nna Peltz wyrobnica lat 24  mająca na 
miejscu zab itą , a W ilhelm Fiszke pisarz dw orsk i, 
i W incenty Szałowski parobek, śm iertelnie pokaleczeni 
zostali.

W  dniu 24  z. m. w  gminie W iniary W iślickie, pow . 
M iechowskim, staroz. M erla Friedm an lat 17 licząca, 
p io rą: bieliznę w  rzece Nidzie przypadkowo w  wodę 
w padłszy utonęła.

W  tymże dniu na gruncie wsi Choszozowa, w  po­
wiecie Lubelskim, 8-letn i syn w łościanina koszącego 
w  polu tatarkę, pasąc w  bliskości ojca bydło, przoz w y­
padłych niewiadomo skąd dwóch w ilków  porw anym  zo 
stał, co zobaczy wazyojciec pobiegł wraz z drugim  w ło ­
ścianinem w  pogoń za wilkami, które zastraszone zo­
staw iły  chłopca na drodze lekko tylko pokaleczonego.

W  tymże dniu  na trakcie pocztowym z miasta P io tr­
kowa do w si Milejowa wiodącym znaleziono w  wodzie 
pod mostem nieżywe dziecię płci męzkiój około sześć



miesięcy mająca; ś l e d z t w  rodziców  tegoż dz iecięciaza-
rządzo nem  zostało .

W  następujących  miejscach k ró le s tw a  były pożary,
w  sk u tk u  których spaliły się:

W e  wsi D usznica  p ow . Sejneńsk im  dom mieszkalny, 
stotfoła i c h le w ,  ubezpieczone na rs. 5 3 0 .  P ogorzelec  
w  ruchomościach poniós ł  s t ra ty  rs. 5 6 0 .  P o ża r  jak 
z p ie rw ias tkow ego  ś ledz tw a  w ykazało  s i ę ,  w y b u c h ł  
z podpalenia; sp raw cy  jedn ak  n ieo d k ry to .— W  mieście 
Skaryszew ie  po w . Radomskim, 4 -ry  stodoły  d rew n iane ,  
na  rs. 116 kop. 75  ubezpieczone. P oża r  w yn ik ł  z u d e ­
rzen ia  p io runu .  — W e  w si G ło do w ie  pow . P u łtu sk im , 
trzy  s todoły  w łościańskie  z obo ram i,  na rs. 1 65  u bez ­
p ie cz o n e ;  stru ty  zaś w  krestencji na rs. 4 0 5  k. 7 5  oce­
niono . P o ża r  w yn ik ł  z podpalenia, którego sp raw cy  do ­
tąd  nieo Ikryto. — W e  wsi Kępisfce B orow e , powiecie  
O s tro łęck im , d w a  domy mieszkalne i dw ie  stodoły , k tó ­
rych  w a r tę s ć  ubezpieczenia nie j e s t  w iadom ą. P oża r  
w y n ik ł  z uderzenia  p iorunu .

Itozinaitmlcł.
G O Ś Ć  B A R C E L O Ń S K I 

(D okończenie .)
Bianka ro zp ły w a ła  się w e  łzach zaR e n ć m . Ś ledz tw o  

s ą d o w e  m ało  j ą  obchodziło . M arzyła tylko o sw oim  
zm ar łym  kochanku. S ta ru szk a  nie mniej także c ie rp ia ­
ła ,  i zapadła w reszcie  w  chorobę. Bianka, lubo sama 
słaba, troskliw ie  matkę p ie lęg n o w a ła .—  Księżyc blada- 
w o  przez okna św iec i ł .—  Naraz dało  się słyszóć s tu k a ­
nie. Bianka w aha ła  się o tw orzyć.  S tukan ie  w zm ogło  
s ię  coraz głośnićj.

„ K to  tam ?“ zapyta ła  dziew czyna.
„O s ta tn ie  pożegnanie  od R en ego "  o d ezw an o  się- u -  

p rze jm ym  głosem ze d w o ru .
Bianka o tw orzy ła .  W ysoka postać mężczyzny w s t ą ­

p i ła  do pokoju. Był-to  ó w  s łynny  kupiec z W enecji.
„ W k ró tce  przed śmiercią,"  rzek ł gość tajemniczy — 

„kup ił  R ćn ś  u mnie sznurek  pereł .  O to  przynoszę  go 
pan i w  drogą po nim pamiątkę!" Poczem zw róc ił  oczy 
k u  spiącćj matce, i w zd ry g n ą ł  się, w oła jąc : „Dżuma! 
D żuma! O, ra tu j  się donna l Uciekaj z tąd, bo za chwil 
kilka zginęłaś. W  dalekich moich podróżach nabyłem  
sm utnych ,  n iew ątp l iw ych  dośw iadczeń  o tej chorobie."

Bianka chcia ła  się rzucić na matkę.
Nieznajomy o depchnął  ją ,  d o tk n ą ł  się r ęk ą  skroni 

i szyi s taruszki,  i rzek ł głucho: „U m arła ."
W  istocie też — tw a rz  posiniała, pulsa us ta ły .  Biaro- 

ka nie da ła  się w s trzym ać ,  i przechyliła się nad n ie­

boszczką. Cudzoziem iec w y p ro s to w a ł  się, objął kości­
stemu palcami palcami w io tk ą  szyję dziewczyny, śc isną ł  
ją  — Bianka nie żyła. Co było z ło ta  i kosztowności z a ­
b ra ł  gość okropny  dla siebie. W  tćm zabrzm iał nagle 
ch rzęs t  broni i głos ludzi—  ro z w a r ły  się d rzw i,  w esz ła  
mała, nędzna postać, otoczona liczną s trażą ,  i z a w o ła ­
ła: „Znasz mnie."

„Fernando!" k rzyknął kupiec W enecki ,
„F e rn an d o "  — pow tó rzy ł  wściekle n o w o  p rzyby­

ły  — „tak, F e rnando ,  k tóregoś ty d ozb rod n i  i m o rd ó w  
skusił;  który z to b ą  zabijał i p lądrow ał,  z p o w szechn e­
go korzystając  p rzes trachu ; który  z to b ą  od kraju do 
kraju  chodził, a którego ty  w  Algierze w p ra w n ą  ręk ą  
sw o ją  chciałeś zadusić, i mniemałeś; żeś ju ż  udusi ł  —  
ten  to F e rn an d o  stoi teraz przed tobą, z p rzek leń s tw em  
tobie  i sobie, g o tó w  ponieść śm ierć  z ręk i kata, byle 
tylko mógł się spodziewać, iż przez  zgładzenie je d n e ­
go z najw iększych złoczyńców, dostąpi łaski w  obliczu 
Boga."

P o  kilku tygodniach zosta ł  R oberto , tak się z w a ł  n ie­
znajomy, na śm ierć  skazanym. W e d łu g  w łasnych  ze­
znań , zam o rdo w ał i obd ar ł  on w  krajach, gdzie p o w ie ­
t rze  m o ro w e  g rasow ało ,  a t rw o g a  mieszkańców  w sz e l­
kich środków  ostrożności zaniedbywała , p rzesz ło  t r z y ­
sta  ofiar, pomiędzy k tórem i i młodego F rancu za .  Z e­
brany z tąd  mają tek  przechodził d w a  miljony. Ile  się 
go w  Barcelonie znajdow ało , rozdano  między ubogich. 
F e rn a n d o  nie doczekał się w łasn ego  w y ro k u  i s t race ­
nia R oberta .  P og rążon y  w  rozpaczy, d ręczony  w y rz u ­
tam i su m ie n ia , u m ar ł  śród okropnych  męczarni w  dn i  
kilka po u w ię z ie n iu  strasz l iw ego  gościa Barcelońskiego.

I>onfesi«*i»ia.
R ząd gubem ialny Wilhsz/cuilki.—  W skutek reskryptu kom. 

rząd. przych. i skarbu z dnia 7 (1!)) s ierpnia  r. b. nr. 74758, uw ia­
damia kogo to interesować może, że na wydzierżawienie docho­
dów konsumcyjnych na czas od dnia 19 września (I października)  
r. 1)., a z twierdzy Nowogieorgiewskiej, od dnia ‘20 grudnia  (1 
stycznia) 1847/8 do dnia 19 (91) grudnia 18 4 9  roku, w dniach i z 
miast po niiTej wyszczególnionych, odbywać się będzie w biurze 
rządu gubefnjalhego każdego dnia,  od godziny 1 O-ej z rana gło­
śna  in plus licytacja a mianowicie: dnia 17 (129) września 1847 r .  
1) Cegłowa od sumy rs. 924. ‘2) Siennicy od sumy rs. 31)5. 3) S ta­
nisławowa od sumy rs. (175. 4) Itowa od s i m y  rs. 757. 5) Kierno­
zi od rs. 428 kop. 59. (i) Osmolina od sumy rs. 531. 7) Tomaszo­
wa od sumy rs. 4,3(13. 8) Ujazdu od sumy rs, 980. 9) Kazimierza 
w powiecie Łęczyckim od sumy rs. 351. 10, Twierdzy 
orgiewskićj od sum y rs. I 4,341. I I) Ozorkowa od sumy rs. 5 128 
kop. 20.—  Unia 18 (30) września 1847 r. —  12) Częstochowy od 
sum y rs. 11930. 13) Kłobucka od sumy rs. 14811; 14) Wieruszowa, 
od sumy rs 1 758. 15) Kazimierza w powiecie Konińskim od sum y 
rs. 701, 10; Kola od sumy rs. 5580. 17) Słupcy od sumy rs. I 740. 
18) Koniecpola od Sumy rs. I T l u  kop. 35; a to pod zwyklem i wa~



4 —

Tunfcami ooprzednio przez pisma publiczne mianowicie: dziennik 
gubernjalny  nr. 32 z r 1846, gazetę rządow ą nr. 170, 182, 187 z 
r .  1846 ogłoszonymi, z douan.err:  a) że utrzymujący się przy 
dz ie rżaw ie  plus licytant tymczasowo przypuszczonym zostanie do 
spoinuj z urzędem skarbowym kontroli dochodów, uraz: b> co do 
tw ierdzy Nowogieorgiewskićj, że licytacja odbywać się będzie poci 
w arunkam i tak w powołanych pismach, jakoteż w teraźniejszym 
kontrakcie  dzierżawny m zawarlemi z tą wszakże wy raż.ną zmianą: 
cj  ze stosownie do woli N. Pana reskryptem JO. Księcia Namiest­
nika królestwa z dnia 36  września 1845 r. nr. 1897 oznajmionej,  
znajdujące się obecnie w twierdzy Nowogieorgiewskićj,  i obrębie 
forlecznym trzy szynki z dniem 2 0  grudnia (1 stycznia) 1847/8, 
zostaną zupełnie skasowane,  nadto: d) że jak dotąd tak i nadal  
do dzierżawy dochodów konsumcyjnych w twierdzy N owogieor­
giewskićj, sami tylko rodowici rosjanie przypuszczeni będą,  na 
koniec:  ej że gdyby które miasta dla przedtużonćj  licytacji w termi­
nie oznaczonym wywołane  być nie mogły ,  w takim razie nastę­
pnego  zaraz dnia z kolei do licytowania wywołane będą.  — W ar­
szawa dnia 19 (31) sierpnia 1847 r . —  G ubernator  cywilny rze­
czywisty radzca stanu, ŁaszczyAski. — Naczelnik kancelarji , 
Stróżyćki.

Urząd konsvmcyjny miasta Warszawy.— Ponieważ poprzednio 
wyznaczony termin do licy tacji in minus,  na entrepryzę uskutecz­
nienia  robót około reparacji  6-ciu stajen, przy tylui. rogatkachW ar-  
szawskich i Pragskich do użytku służby skarbowej i straży kozackiej 
przeznaczonych, z powodu braku konkurentów, spełzł bezsku­
tecznie; urząd konsumcyjny przeto na zasadzie upoważnienia  ko­
misji rządowej przychodów i skarbu, reskryptem daty 14 (2(f) b. 
m .  i r. nr. 73(143/34583 udzielonego, podaje do wiadomości  po­
wszechnej,  ze w biurze jego na wzmiankowaną entrepryzę,  odbę­
dzie sję w terminie sk róconym , to jes t  d. 29 sierpnia (10 w rze­
śnia) b. r., o godzinie 1 I-ej z 'r ana ,  powtórna głośna licytacja in 
m inus ,  poozynając od sumy rs. 366 kop. 39, w’yraznie rubli s re ­
brem  trzysta sześćdziesiąt szesć kopiejek trzydzieści dziewięć 
kosztorysem objętćj, do której przypuszczeni będą  wszyscy bez 
Żadnego wyłączenia składający vadium rs. 91 kop. 60 wyraźnie 
r s .  dziewięćdziesiąt jeden kopiejek sześćdziesiąt.  Warunki pod 
jakiem i entrepryza w mowie będąca  powierzoną być może, jak i 
wykaz kosztów' reparacji , każdodz’ennie zgaszającym się do biu­
ra  urzędu konsumcyjnego w godzinach służbowych, okazane być 
m ogą do przejrzenia. —  W arszawa d. 19 (31) sierpnia 1847 r. —  
Urzędnik do szczególnych poruczeń dyrygujący służbą konsum- 
cy jną  i straży skarbow-ćj. Drewnowski.— Sekretarz ,  Leśniewski.

\  num erach 230, 232 i 235 gazety policyjnćj zamieszczone by­
ło  ogłoszenie Nowogieorgiewskićj  komisorjackiój komisji, o ma-

yC SIĘ iJla.Cji W dn,u 14 <-(i! I'- m-, ' przetargu w dniu 
) j m;’ na dlosta" e « c “) g u b  lat, to jest: od d- 1-go stycznia 

1848 r „  do 1-go stycznia 854 r„  ptritna na koszule i podszew ki 
d la  potrzeby rekrutów, jako  tez sukna na tornistry i sp raw unek  
um undurow an ia  dla rekrutów z królestwra polskiego, a mianowicie: 
fu rażerek  bez daszków, płaszczy, spodni, halsztuków, tornistrów- 
rękaw ic ,  zausznic,  koszul i butów. Obecnie taż nowogieorgiewsk- 
komisorjacka komisja, zaw iadamia życzących podjęcia się pomie, 
nionćj dostawy, że licytacja ta odbyw ać się będzie 15 (27) a prze­
ta rg  19 września (1 października) b r.

1 AKSA ZNIŻONA.— Nieruchomość w Warszawie przy ulicy Pi- 
wnćj pod nr . 95 położona, sp rzedaną  zostanie przez licytację pu ­
bliczną w drodze działów w trybunale cywilnym tutejszym w dniu 
2  (14) września o godzinie 4-ćj po południu przed W-ym Rożno­
w sk im  asesorem  delegowanym, odbyć się mającą. Szacunek Ićj 
nieruchomości  przez biegłych na rs. 8685 kop. 82 1/2 wynalezio­
n y ,  wyrokiem trybunału do 2 /3  części, to jest: do sumy rs. 5790 
M izonym  został i od tćj sumy licytacja się zacznie. Vadium w 
su m ie  rs. 750 na  stole sądow ym  w biletach bankow ych  lub w go-

towiznie złożone być winno. Sprzedażą dyryguje Kazimierz Brze­
ziński patron, przy ulicy Nalewki pod nr. 2242 zamieszkały, u któ ­
rego bliższą wdadomość o warunkach powziąść można.

W dniu 25 sierpnia (6 września) 1847 r., o godzinie 3-ćj z po­
łudnia i dni nas tępnych,  każdodzienie wyjąwszy święta i dni so- 
tiolnicii, W domu nr. 518/19 przy ulicy Podwal  stojącym rozpo­
cznie się sprzedaz publiczna towarów różnych korzennych, wina 
węgierskiego po różnych c-nach w partjach lub całości, araku w
butelkach, octu zwyczajnego i winnego, słoi, gąsiorów, butelek, 
mebli , sprzętów sklepowych i piwnicznych z pólkami, korków 
używanych, szali sklepowych i I. p.. do upadłości Józefa Jackie­
wicza należących, a to najwięcej dającemu za gotowe pieniądze. 
Nadto w dniu 28 sierpnia (9 września) r. b.,  o odzinie 5-ej z połu­
dnia sprzedane będą,  dwa oddziały drzewa sosnowego kloców 
146 obejmującego, na placu przy Wiśle, obok łazienek dawniej 
L iemskiego zwanych będąego,  o czem chęć kupna mających syn­
dycy masy Jackiewicza zawiadamiają .— A. Lipiński, adwokat.__
Skudlarczyk.

W dniu l-ym b. m., pewna osoba przejeżdżając dorożką z Kra­
kowskiego-Przedmieśc ia , z przed domu Hoeslera na ul i ę Widok, 
pozostawiła p izez  zapomnienie PARA8 0 L  materjalny czarny w Ićj 
dorożce. Uprasza zatem powożącego dorożką o zwrot rzeczone­
go parasola  pod nr. 528, na ulicę Podwal do Milewskiego, jeśli 
chce un iknąć  prawnćj z tąd odpowiedzialności.

Franciszek Mejbaum nauczyciel tańców, m ając  sobie w roku 
zeszłym w ydane upoważnienie  do dawania  lekcji tańców, a że ta ­
kowe przy padkiem mu zaginęło, uprasza przeto łaskawego zna ,  
lazcę o oddanie pod nr . 468/9.

Rozmaite sprzęty szynkarskie , jako tóż i różne oksefty po zwinię­
tym składzie wódek, są do sprzedania . Wiadomość w rynku Sta­
rego Miasta pod nr. 39.

LEPU Weneckiego na muchy, który nie ścieka, i którym naw et  
ptaki łapać  można; nabyć można za cenę pom ierną ,  w fabryce 
wyrobów chemicznych przy ulicy Senatorskiej w domu dawniej 
Mikulskiego, a teraz Lewenberga pod nr .  467(7.

g  W przyszłą niedzielę w BIELANACH, g ra ć  będzie wielka g  
& orkiestra; w razie za- niepogody, grać nie będzie.

iW niedz!e!« w OGRODZIE Melznera, przy  
ulicy Mokotovvskiej nr. 1664, na żądanie  wielu am a-  
torów muzyki, g rać  będzie o rk iestra  pod dyrekcją  
pana Majera.

D z is / i ju l ro  w kawiarni Caffe de belle m e , w prost  kolum ny 
króla Zygmunta na l-em piętrze,  g rac  będzie z kom panią  Mich- 
nowski. Przytcm kawa MOCKA co dzień.

Dzis w nowo urządzonej kawiarni pom iędzy  hotelem Rzymskim 
a Litewskim g rac  i śp iewać będą  pp . Huibcnthal, przylem p a n ­
na Hege wykona rozmaite sztuki gwizdaniem bez żadnego in- 
guści'e n,U' *e^ e *4avviarn‘ W!*,a w |ony jest bilard w najnowszym

Dziś w kawiarni  w domu Bocka przy ulicy Newo- 
Senatorskićj,  g rać  będzie JPan Chojnacki z towa­
rzyszeniem fortepjanu i violonczeli, celniejsze utwo­
ry tegoczesnych kompozytorów.

Dzis, ju t ro  i potutrze, w kawiarni  przy ulicy Długiej pod nr .  
489A w domu W-go m ecenasa  Rudnickiego, g rać i śp iewać b ę d ą  
4>P Nnwakow skie.

TEATR WIELKI. Dziś, widowisko bezp ła tne ,  Indjafia. Siostra  
Kasperka. Fletrowers. Zakończy Kantata.—  Jutro, Hrabia Moti- 
te-Christo.

Dzis z rana ciepła stopni I I ,  wczoraj w pot. ciepła stop. 18.
W ysokość wody na  Wiśle stop 3 cali 8.

\


